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WIADOMOŚCI KRAJOWE. 
— Z Wiednia. — , 

JCKMość najwyższóm pismem gobinetowćm 
z d. 30. stycznia r. b., raczył radzcy guberpial- 
nemu i referentowi c. k. kameralnego magistratu 
w Medyjolanie, Józefowi Bernardoni, u- 
znając łaskawie tegoż długoletnie pożyteczne u- 
sługi, dać z uwolnieniem od tax order korony 
żelaznej trzeciój klasy. 


WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE. 


Ameryka. 

Podług lista z Nowogo-Yorku z d. 8. stycz- 
nia, L. Papineau nadaremnie usilowal w Albany 
Wyrobić sobie posluchanie u gubernatora pań- 
stwa New-Yorlt, pana Marcy, i miał teraz do 
państwa Vermont się udać. 

Portugalija. 

Lizbona d. 23. stycznia: Gdy z powodu gróźb bez 
żołdu zostawionych oddziałów wojska w Oporto, 
Brancanova, ltoimbrze i Lamego, równie jak 
z obawy powrotu wygnanych Chartystów , mini- 
strowie radę ministeryjalną odbywali, przerwano 
takowę depeszą pułkownika França, komen- 

anta rewolucyjnego batalijonu zbrojowni. Spo- 

sób myślenia tego batalijonu jest tak niepoko- 
jacym , że bank chcac uniknąć rabunku od Žoł- 
lićrzy-obywateli, gotowiznę swoję w bezpieczne 
miejsce przenieść rozkazał. Dwóch pułków li- 
nijowych spodziówano się w mieście. Homon- 
aot gwardyi municypalnćj jest za rządem. Gwar- 
yja narodowa rozdwojona, jak zawsze, zacho- 
Wuje się w stanie obojętnym. Lękaja się po- 
Wszechnie przesilenia. 

Według otrzyman:ch w Londynie dalszych 
Wiadomości 7 Lizbony 2 d. 31, stycznia, mlo- 

go Królewicza Dom Pedra de Alcantara, na po- 
tiedzeniu kortezów z d. 26. wspomnionego mic- 
Siącą, uznano uroczyście zawarowanym następcą 
tronu, — Układy, które rzad z bankiem Lizbony 
t Stanem handlowym miasta Oporto pod wzgle- 

em pożyczki dla pokrycia najnaglejszych po- 
Kzeb zawiązał, niepomyślny wzięły obrót. 
Hiszpanija. 
Moniteur z d. 8. lutego mieści następującą 
Peszę telegraficzną z Bajoopy z d. 5. wspo- 
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muionego miesiąca o godzinie Btój wieczorem : 
»W wiadomościach z Llodio z d. 2. t. m. dono- 
szą, że Espartero wszystkie działa z Balmasedy 
wyprowadzić, a wszystkie fortyfikacyje Batma- 
sedy zniszczyć rozkazał, któreto miatto zdaje 
się chciść zupełnie opuścić. — W Pamplonie 
potwierdzają urzędownie zwycięztwo brygadyjera 
Leon nad karlistami; wzięcie i zburzenie mo- 
stu oraz trzech warowni Belasconinu, 200 jeń- 
ców, 120 zabitych i 400 rannych , oto są skutki 
tój rozprawy.« 

O doniesionćj telegrafem potyczce pod Balma- 
sedą (z któregoto miejsca według ostatnich wia- 
domości krystyuiści zdawali się chcióć zupełnie od- 
dalić), listy z Bajopny z d. 4. tegoż mies. zawióraja 
następujące blizsze podania: »Dnia 30, stycznia 
w okolicy Balmasedy zaszła potyczka między waj- 
skiem Fspartera aarmiją karlistowską. Hryaty- 
niści trzykroć przed frontem przypuszczali atak 
do karlistów, lecz ponieważ stanowisko tychże 
o bardzo warowne punkty się opiórało, tytekroć ich 
także odparto i musieli ze znaczną stratą się cofnąć. 
Potóm Espartero zwrócił swój atak mianowicie 
na lewe skrzydło karlistów , będace bardzo sła- 
bém i odparł je o dwie /eguas od Balmnsedy. 
Późniejszym zamiarem Espartera jest uprowian- 
towanie Balmasedy. Krystyniści mieli 450 zabi- 
tych i 300 rannych, karliści zakryci swojemi 
szańcami, liczyli 40 zabitych (miedzy którymi 
znajduje się margrabia Boveda) i 150 rannych. 


W wiadomościach z dnia 28. stycznia z Madryta 
donoszą o RECE się Tallady zarmija wy- 
prawcza pod rózkazami Basilio Garcii. Tallada 
miał 2000 ludzi pod swojóm dowództwem. Wy- 
prawa postępowała wswym pochodzie nie będąc 
nigdzie niepokojona; przerywała zwiazek między 
Madrytem a Andalazyja. 

Wodług Eco del Commercio z dnia 27. stycz- 
nia, karliści sa panami celega pasma kraju mię- 
dzy Pireneami a Sierra del Perdon, wyjawszy 
Pampelune, Lumbier i Valcarlos 3 

Kilka prowincyj, wyjawszy nie wiele miast, wy- 
stawionych jest a łapieztu o powatańców. W To- 
ledo i Mancha przecina Don Basilic Garcia zwiazki 
z Andaluzyja, ajedna z kolomu jugo miała do- 
trzeć aż do Aranjuez. Liczna koratana podró- 
żnych, wnićj między iunemi podsekretarz stanu 
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spraw „zagranicznych i wiela senatorów , od dnia 
45, stycznia dla niebezpiecznych gościńców za-, 
irzymuje się w la Carolina, pasmie Sierra Moreny. 
Senat zawsze jeszcze nie jest uzupełniony. — 
Przybyło dopióro 59 członków, podczas gdy do 
ważności uchwał przynajmnićj 70 potrzeba. 


Wielka Brytanija i Irlandyja. 


Na posiedzenia izby wyższój doia 5. lu- 
tego,.na wniosek lorda Broagham, Pp: Roebuck 
sluchany był przed kratkami izby osprawach ka- 
padyjskich , jak dawnićj w izbie niższej. Na wy- 
kład jego zwróciło zgromadzenie wielką uwagę, 
a niektórzy parowia, mianowicie lord. Lyndhurst, 
lord Dacce, hrabia Radnor, ksiązę Wellington, 
„macgrabia Salisbary, -hrabia Aberdeen i lord 
W baracliffe opaściwszy swoje zmyośeariajaćh 
przesiedli się umyślnie na ławkę w pobliża ra- 
tek. Wielu członków izby niższój, szczególnie 
w partyi liberalnćj , jako to pp. Leader, air W. 
Molesworth, Wakley, Hume i t. pe przybyli z pa- 
neqga Roebuck do izby wyższój. . Gdy ostatni swój 
wykład skończył, bil kanadyjski przeszedł bez 
opozycyi przez wydział, i trzecie onegoż odczy- 
tanie ma dzień 8. postanowiono. Na zapytanie 
hrabi Aberdeen: czy z ogłoszeniem bilu aż do 
przybycia lorda Durham do Kanady czekać się 
będzie, lub czyli sir Johnowi Colborne tym koń- 
cem według upodobania władza powierzona zo- 
stanie ? — odpowiedział lord Glenelg, że to ostat- 
nie jest zamiarem rządu. — W izbie niższćj od- 
czytano po raz drugi irlandzki bil dla ubogich. 
Pan O'Connel, który od świąt Bożego Narodze- 
nia w dniu tym piórwszy raz w izbie się pojawił, 
(gdyż va obradach o sprawie kanadyjskićj nie 
chciał być obecnym), oświadczył , że w każdym 
czasie jak najwyraźnićj bilowi temu sprzeciwiać 
się będzie, wtedy nawet, gdyby tylko sam jeden 
był przeciw niemu. Dodał, ze Irlandyja jęstza 
uboga, by ustawą dla ubogich pomódz jéj mo- 
Żna, a w kraju takim, jak ten, nie jest dobro- 
dziejstwem dla ludu , gdy 80,000 osób będą roz- 
łączonemi od swych familij i uwięzionymi w do- 
mach dla ubogich i pracy. Pan Gibson zrobił 
również uwagę, Że środek ten jest w rzeczy sa- 
méj niedostatecznym , poniewaz liczba ubogich 
w Jrlandyi dwa milijony nie zaś 80,000 wynosi. 

Przed odjazdem O'Connella z Dublina, przed 
dóm jego w Merrionsquare zajechał w pietnasta 
powozach wydział towarzystwa rzemieślników, 
którego burzliwsi członkowie tyle niedawno spra- 
wiali mu zmartwienia, i wręczono ma adres z wy- 
rażeniema zaufania, wdzięczności i szacunku. 

Gazeta Times obstaje przy swóm twierdzenia, 
że lord Elphiostone jest w istocie 7 Madras od- 
wołany, lecz dodaje, iż osobista skłonność kró- 


lowćj nióma z tóm postanowieniem najmniejszego 
związku. Królowa nie zna lorda, wżyciu z nim 
nie mówiła i widziała go tylko przy publicznych 
sposobnościach. 

Wszystkie dzienniki londyńskie z rozpraw w iz- 
bie reprezentantów Stanów Zjednoczonych na 
wypadkiem. z. okrętem Karolina ten zadowala- 
jący wyprowadzają wniosek, że wypadek ten do 
najmniejszych sporów ze Stanami Zjednoczonemi 
nie doprowadzi. Głównym zaś powodem nieza” 
wodnego utrzymania pokoju jest własny intereś 
Amerykanów, którzy dobrze o tóm wiedzą, że 
Anglija z osadami swojemi dla handla wywozo” 
wego Stanów Zjednoczonych, mianowicie dla 
państw poładpiowych, jest bardzo ważną, tak 
samo jak odwrotnie Stany Zjednoczone są po 
Względem handla najważniejszemi dla Anglii. 
Itak r. 1836. wywieziono za Stanów Zjednoczo* 
nych produktów w wartości 128,663,040 dolarów, 
między temt samych płodów krajowych było 
w wartości za 106,916,680. dolarów. Ztego An- 
glija: z; osadami swojemi wzięła za 64,487,550 
dolarów, a przeto więcój niż półowę| Przywóz 
do Stanów Zjednoczonych wynosił w tym roku 
za 189,080,035 dolarów. Ztych Angtija dosta- 
wiła za 86.022 916 dolarów. »Możnaż więc sadzićć 
pyta korespondent, vie kupcy jednego lub dro- 
giego ztych krajów, dadzą sobie zniszczyć tak 
świetny handel, dla wsparcia awantarniczych pla” 
nów kanadyjskich Grachów ? — Przenigdyl« — Pap 
Maclean, posłany przez sir Fr. Heada z depeszami 
do Washingtona, w powrocie do Kanady przy” 
bywszy do Nowego Jorku, był bardzo zadowo” 
lony ze skutku swego posłannictwa. 


Francyja. 


Na posiedzenia izby deputowanych 
dnia 4. lutego, minister wojny przedłożył wnio” 
sek do ustawy, mocą którego liczba marszałków: 
jak dotąd, na 12, czynnych jeoerałów dywizy! 
w stanie pokoja na 80, a marszałków polnych 
na 160 ma być postanowioną. 


lzba deputowanych ma posiedzeniu 
z dnia 5. lutego przyjęła 192 głosami prze” 
ciw 176 głosów, wniosek Komisyi , mocą któ” 
rego wdowie po jenerale Damrómont zezwolonć 
zostaje pensyja 6000 fr., miasto projektowanych 
przez rząd 10,000 fr. 

lzba parów dnia 5. lutego ukończyła rom 
prawy nad planem tyczacym się sądów pokoj? 
i przyjęła takowe 84 białemi przeciw 4% 
czarnym gałkom. 

Na posiedzeniu izby deputowanych zd. 
tegoż , po przyjęciu wniosku dotyczącego *% 
penayi dla wdowéj i dzieci jenergła Damrémo®" 
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pułkownik Garraube wniósł jako dodatek na ze- 
awolenie pensył dla pozostałój rodziny pułko- 
wnika Combes; lecz odrzucono to., paniawaz 
sprzeciwiało się formom przepisanymi, P. Gar- 
raube zachowal sobie projekt ten raz jeszcze 
wsprzynależnój formie-przedłożyć. lzha- zaczęła 
potóm rozprawiać „nad” wnioskiem: do? ustawy, 
tyczącym się kolei żelaznój” ze Strazburga do 
Bazylei ałba raczćj ze Strazburga do. granicy 
azwajcarskiój.a Guotisit™ soyi witrial OŚ aa 
+u Na- posiedzeniu izby deputowanych d. 
©. lutego toczono dalój rązprawy nad projektem 
do kolei żelaznój ze Strazburga do Bazylei: Naj- 
przód wystapił pan Falchiron i nalegał bardzo 
Na prędkie ukończenie téj kolei, gdyż łatwo może 
do tęgo czas minąć. Mowca taral «się psidno- 
wicie wyszczególnić korzyści, „jakie zaćj kolei 
dla obrony kraju wynikoąć mogą. Nadarzy ona 
spósobność spieszuego posyłania pułków ze szwaj- 
oarskiój do reńsko-bawarskićj granicy, prędkiego 
wzmacoiania załog, bronienia wszystkich zagro- 
Żonych punktów, przeszkodzenia przechodowi 
przez Ren lub uskutecznienia takowego. Mowca 
Żądał, ażeby śledztwo w tym względzie zawiórało 
motywowane zdanie dyrektora komanikacyjnego 
Befortu, podług którego plan ten we względzie 
Wojskowym nic do życzenia nie zostawia. Nie- 
przyjacielowi kolej ta w razie zamierzonego z jego 
strony napadu Żadnćj nie sprawi Korzyści, po- 
hieważ kanały irzćki kołej tę od Renu dzielące, 
awałyby zawsze sposobność odejmowania szyn, 
nimby je jednym zamachem opanować zdołano. 
Pan Billaadel ubolówał , że spieszenie się z ta 
sprawą przeszkodziło kilku członkom dokładnie 
tiẹ z rzeczą obeznać. Uznaję z komisyją, że 
kolej ta dla handlu, rolnictwa, a nawet dla stra- 
tegii wielkie korzyści obiecuje, lecz uważa, iż 
Liedostaje wyszczególnięń o odpowiednich zamia- 
towi komabikacyjach w zachodnim kierunku. 
Wykazał potóm Korzyści komunikacyi za pomocą 
Olei żelaznćj miasta Bordeaux z Paryżem i Mar- 
Ayliją, lecz w końcu głosował za będacym w mo- 
Wie projektem. Minister handlu usiłował na- 
stępnie wyjaśnić w ogóle niektóre wątpliwości 
Aryfy i rozwinął układy przezorności, w jakie 
tym względzie wszedł rząd z towarzystwem, 
Mającóm kolój żelazna ze Strozburga do Bazylei 
skutku przyprowadzić. Pan Gaaguier pod 
Względem zakładania kolei żelaznych chciał się 
awać w wykład powszechnych ideów, lecz 
mowe jego przerywano ciagle pogadanka i wo- 
aniem: do głosowania! To nastąpiło i wniosek 
9 ustawy przyjęto 261 głosami przeciw 82 
5 som. — Potóm rozpoczęto debaty o sprawie 
ostiamua dla deputowanych i projektowany przez 
Pana Bande dodatek do projektu, podług któ- 


rego ubior urzędowy deputowanych składać się 
miał z niebieskiego fraka z kołniórzem i wyłogami 
haftowanemi sróbrem, przyjęto 155 głosami 
przeciw 440.a), | i 

Na posiedzeniu izby deputowanych d, 
7gob. m. sprawa o kostiumie wzięła niespodzić- 
wany obrót. Po odrzuceniu tak przez pana Man- 
gia (dOins) jakoteż drugiego przez pana Clo- 
genson projektowanego dodatku, mocą którego 
kostiam dla tych deputowanych, którzy członka- 
mi urzędowych deputacyj mianowani będa , ma 
być obowiazujacym ogłoszony, po przyjęcia zaś 
amts gą dodatku, zaprojektowanego przez pana 
Charlemegne tćj treści: »liostium ten nie jest 
»obowiazującym do bywania na posiedzeniach 
izby i do mienia udziała w jéj robotache, ba 
żądanie dwudziestu członków (jak przepis każe) 
przystąpiono: nad oboma artykułami do nowego 
skrutynu przez gałki (io jest nad artykułem na 
przeszłóm posiedzeniu małą większością przyję- 
tym i nad projektowanym przez pana Clogenson 
artykałem) i cały projekt, a zatóm i owę da- 
wnićj głosowana zasadę kosiiamu, odrzuco- 
no 196 głosami przeciw 158. 

Zapewniają, że król chce wdowie jenerała Dam- 
rćmont owe 4000fr., które jéj izba umuiejszy- 
ła, dołożyć z listy cywiloćj. 

Dnia 6go lutego wieczorem w wielkićj sali 
Vauxhallu odbyło się zgromadzenie 1400 wybor- 
ców szóstego okręgu Paryża, dla powzięcia wy- 
znania wiary kandydatów na miejsce deputowa- 
nego, opróżnione przez pana Arago. P. Laffitte 
zabićrał kilkakrotnie głos i tak często otrzymy- 
wał jednogłośoe oklaski zgromadzenia. Przy koń- 
cu posiedzenia wybór jego ze znaczną większo- 
ścia zdawał się niewatpliwym. 

Hsiążę Talleyrand, urodzony d. 2go lutego r. 
175%, skończył przed kilkunastu dniami 84ty 
rok życia. 

Marszałek Oudinot został w tych dniach apo- 
plexyja tknięty. 

Pisma fraocuzkie z d. 4go latego donoszą, że 
dwa okręty linijowe Jena i Algesiras, posłane 
w roku zeszłym pod admirałem Lalande do Tu- 
neta, d. 29go atycznia wróciły do tulońskiego 
portu. Zdaje się przeto znikać wszelka obawa 
zamiarów Porty względem Tunetu. 

Wszystko ostatnią razą na granicę belgijska 
wyprawione wojsko, wróciło już do swoich gar- 
nizonów. 

Podług lista z Algićra z d. 29go stycznia, wró- 
ciło prawie na swoje dawne leże wszystko woj- 
sko, Które za zbliżeniem się Abd-el-liadera we- 
wnątrz prowiacyi było wysłane. Emir znajduje się 
w odwrocie do prowiocyi Oranu, Szpital Baba- 
zan w Algiórze obrócono na instytut do rozszć- 


rzenia kunsztów i umiejętności. Jest on podzie- 
lony na trzy części, mianowicie na instytut wy- 
chowania, bibliotekę publiczną i muzeum. W o- 
kolicy Algióru ciary arabskie kilka zabójstw po- 
pełniły. R , 

Podług lista z Bony d. 22. stycznia, wyruszył 
z tamtąd do KMonstantyny d: 20go jeueral hra- 
bia Castellane, komendant prowincyi z transpor- 
tem Żywności na 700 do 800 mułach. Po dro- 
dze zwidzi on obozy w Drean i Rechmaja. Ba- 
talijon dwanastego pułka linijowego formował 
zasłonę. Łagodne powietrze sprzyjało temu po- 
chodowi. Mieszkańcy Konstantyny są teraz epo- 
kojni i zadowoleni, ponieważ zwierzchność fran- 
cuzka poznosiła wszelkie uciążliwości, pochodzą- 
ce z ciemięztwa urzędników krajowych. Han- 
del z Tunetem idzie znowu swoim zwyczajnym 
biegiem ; karawany regularnie odchodzę. | 

Zdaje się, Że eskadra jenerala Lalaode piezosta- 
nie długo w porcie talońskiwn, lecz skoro „będzie 
swiezo w Żywność zsopatrzona i wzmocniona li- 
rijowym okrętem Montebello, tudzież fregatą 
Armida, którój oczekuje z Lewaotu, zacznie 
krążyć wzdłaż włoskich wybrzeżów, a potćm zaj- 
mie znowu swe stanowisko na morzu tunetan= 
skióm. 

Belgija. 

Belgijski minister skarbu oświadczył na jednóm 
z ostatnich posiedzień senatu, że Belgija nigdy 
nie zezwoli na wypłacenie Holandyi zaległych 
procentów od dlugu, traktatem z d. 15ga listos 
pada podzielonego między obie części dawnego 
królestwa Niderlandów.  Hlolandyja wiona jest 
temu, iż ten traktat nie został wykonanym, 
niech opa sama pizeto znosi wynikające z tego 
niewykonania szkody. — 

Niemcy. 

Piate powszechne zgromadzenie instytutu as- 
sokuracyi bydła dla Niemiec w Lipsku, odbyło się 
dnia 15. stycznia. Podlug zdaoia sprawy z prze- 
szłego roko okazało się, iż w czwartym roku ra- 
chunkorwyw zabezpieczono 15,716 sztuk bydła 
rogatego i koni kwotą 576,659 talarów w 2528 
policach. Dochód wynosił 13,198 talerów 19 gro- 
szy, wydatek za odeszłe 545 sztuk bydła roga- 
tego i koni, rczem z kosztami administracyi 
12,929 talarów 13 groszy 6 feników, W tym spo- 
sobie, iż 269 talarów 5 groszy 6 feników wplyna 
do funduszu rezerwowego. Iostytut powiększał 
się z każdym rokiem co do objętości, ale tóż 
i straty były większe, W wielu okolicach poja- 
wił sią pomor czyli tak zwana dychawica pomię- 
dzy bydłem zaassekorowsnćm, a v2jmocnićj wia- 
nowicie w rządowym obwodzie Diisse!dorf, w sta- 
rój inowćj Marchii ina górach Harzu, przyczóm 
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towarzystwo assekuracyjne wielkie straty poniosło. 


W miejsce dawniéj płaconych premiów , będzie 
teraz bydło rogate po 4 a konie po 17 procenta 
rocznćj płacy do assekkurowania przyjmowane; 
lecz obowiązek płacenia za assekarowanie aż do 
pigé procentu rocznie, w miarę potrzeby pozo” 
staje. Oprócz tój premii pobierano będzie 
każdój sztuki bydła zanssekurowanego 1 grost 
na koszta administracyi. Konie oszacowane mniój 
nad 25 talarów będą wyłączone, a jeźliby się po” 
dobne znajdowały pomiędzy zaassekarowanemi: 
takowe karbom na dolnćj stronie prawego ucha 
oznaczonemi będą. 


Multany i Wołoszczyzna, 


Wychodząca w RBukareście Romania dano 
pod d. 27. stycznia bliższe -szczegóły nieszczęśli- 
wych przypadków, zdarzonych pod czas trzęsie” 
nia ziemi tamże d. 23go t. m. Podług tego 8 
ludzi utraciło Życie, 14 było ciężko rannych; 
z których jaż kilkoro umarło, a 36 domów w 
gruzy się rozwaliło. 


Rossyja. 


Cesarskim rozkazem dziennym z d. 18. gra- 
dnia r. z., administracyja cywilna Odessy oddaną 
została jenersłowi majorowi hrabiemu Tolstoy» 
który oraz mianowany jest wojennym guberno- 
torem tegoż miasta, i zostaje pod bezpośrednie” 
mi rozkazami jenerała gubernatora Nowój. Ros" 
Syi i Besarabii. 

Cała tegoroczna zima przedstawia szczególny stan 
atmosfery, pokazujący, i! się w nićj coś niezwy” 
czajnego dzieje. Od wieków nie pamiętają takiój 
suchości powietrza; w Petersburgu, mevkuryusś 
w barometrze prawie bez przerwy utrzymuje 
się na najwyższym punkcie, a nieraz daleko prze” 
chodził znak stałój pogody, co się od początku ob” 
serwacyj barometrycznych nigdy nie zdarzyło. N* 
cierpiących choroby chroniczna taki stan po” 
wietrza działa podobnie, jak zbytnia wilgoć. ' 
Petersburgu i okolicach, owszem w całéj Rot- 
syi, przy ciągłych mocnych mrozach, daje ** 
Czuć niedostatek śniegu; atmosfera zdaje “9 
przeciążona elektrycznością; machiny do jéj *Y' 
dobywania służące działają z podwojonóm natę” 
zeniom, a ciala idioelektryczne prawie za piór” 
wszóm dotknieniem przychodzą do stanu mo” 
ma!nego, (Tyg. Pet.) 


Turcyja. 


Gazeta Zagrabska pod dniem 3, lutef” 
a tureckićj Albanii donosi: Wjazd duchowneń? 
arcypastórza w krajach chrześcijańskich zwy? ? 
odbywa się z uroczysta okazałościa, atoli w Kt” 
jach półksiężycowi podległych, dachowni chrz% 
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ścijańscy przymuszeni są z lekliwością usuwać 
się przed panującą władzą; dla tego w cichości 
i bez wszelkićj wystawy udaje sio tamże noso- 
mianowany biskup na swoję stolice; radość pra- 
Wowiernych bywa przytóćm wprawdzie wielką i 
Szczórą, ala w glębi scrca znamMnięta. Wsze- 
lako pocieszajacy wyjatek tego postępowauia 
spotkał dnia l4go października r. z. w Sko- 
dryi, Albanii tureckiój, tamecznego katolickiego 
biskupa imci księdza Benigno Albertyni, wraca- 
jącego tamże z ssój podróży do Rzymu. 
Równie jak przy wvjeździe tegoż biskupa do 
Rżymo towarzyszyli mu czióy mile najenako- 
mitsi chrześcijańscy mieszkańcy ze Skodryi, tak 
tóż za powrotem jego wyszli na przeciw nie- 
mu: duchowieństwo całego miasta i okolic po- 
blizkich , najceluiejsi z gminy chrześcijańskićj 
mieszkańcy i rozmaici c. k. austryjaccy pod- 
dani, którzy się właśnie podtenczas w Skodryi 
znajdowali. Gdy jmé ks. biskup wyjechał do 
miasta, [lassaa- basza Feryk, nowo mianowany gu- 
bernator mi sta Skodryi, znajdujący się właśnie 
w palacu urzędowym, poprzed który przechodził 
orszak, kazał w przyzwoitych wyrazach oświadczyć 
biskupowi, iż życzy sobi» ogladać go w swym do- 
mu, celem okazania mu swego szacuuka, który 
powział ku niemu, chociaż jeszcze osobiście go 
hie zna. Jegomość ks biskup nie wabraoiał 
Się bynajmaićj uczynić zadość temu wezwaniu 
i był z takim szacunkiem przyjęty, jaki z pe- 
Mnościa, od czasu jak Skodryja pod tureckim 
Zostsje rządem, nie spotkał jeszcze żadnego ta= 
mecznego biskupa. Gubernator używał do nie- 
go najgrzeczniejszych wyrazów, posadził szanow- 
lego prałata obok siebie po prawej rece, i oka- 
zywał temuż wszelkie grzeczności, jakiemi po- 
dług wschodnich zwyczajów szczególnie odwi- 
dzających się zaszczyca. Nakonieć przyrzekł mu 
Swoje przyjażń i opiekę, zaprasrając, aby po- 
wtórnie go odwidził, To się sało d. 24. paź- 
dziernika, w którymto doiu jmé ks. biskup w 
towarzystwie najcelniejszych członków tak z da- 
chowieństwa jakoteż a gminy katolickiój, oddał 
dszy w jego rezydencyi swoje uroczyste usza- 
Rowanie i jak najuprzejmiój był od niego przy- 
Jęty. Poczćm z radością odprowadził uroczysty 
Ovszak jmé księdza biskupo, który idąc do swe- 
Bo pomieszkania, błogosławił publicznie każdego 
chrześcijanina, podczas gdy przechodzący Tarcy 
ładąc prawą reka na swoich piersiach i ustach, 
tym sposobem talże i z swojój strony zacnemu 
apłanowi swoje pozdrowienie i uszanowanie o- 
azywali. 
Nieśmiertelny doktor Boulard, uniknąwszy 
Szczęśliwie wszystkich niebezpieczeństw i powzią- 
Wszy w różnych zapowietrzonych szpitalach tu- 
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rechich przekonani”, że są leltarstwa na moro- 
wą zarazę, odbywa teraz ltwarzntannę w pry- 
walnym domu, gdsie go odwidzają znakomite 
osoby z Pera. Doktor Lago, który podziela w 
czrścijego niebezpieczeństwa, wybiera się w po- 
dróż. (Gaz. Por.) 


m O E 


FPiadomości handlowe i przemysłowe. 
(Z korespondencyj prywatnych.) 


Lwów d. 20. lutego 1838, Redakcyja otrzy- 
mawszy niektóre uwagi nad listami korespon- 
denta wićdeńskiego co do handlu wolmi, a mia» 
Dowicie co do zawarcia układów o woły z wić- 
deńskimi handlarzami lub rzeźnikami, poczy- 
tuje sobie za obowiązek udziełenia ich czytel- 
nikom swoim. Znawcy handlu tego sadza, iż: 

sZiwarcie układów o woły z handlarzami lub 
rzeźaikami podług ich ogólućj propozycyi po- 
tąd nie może wziąć skutku, pokąd kupujący 
dowzymania zrobionej umowy niczabezpiecza. 
Doświadczenie nsuczyło, iż zadatek nie daje do- 
statecznego bezpicczeństwa. Wszak hrabia Skar- 
bek miał w ręku znaczny zadatek przed trzema 
laty od bogatych rzeźników wióćdeńskich, jednak 
nie dotrzymeli umowy, przez co tysiąc kilkaset 
dukatów stracił. Przesziego roku panu Pauli 
nowi nie dotrzymali handlarze słowa; postępo- 
wanie ich i rzeźuików z pp. Nowakiem i Teo- 
dorowiczem Ićj zimy powinno każdemu za prze- 
strogę slużyć , iź wszelkie układy z nimi sa 
żadne; albowiem dotrzymanie li od ich woli za- 
wiało; nieszczęśliwy właściciel wołów, majacy to- 
war w ręku codzieńnie znacznćj expensy na u- 
trzymanie wymagający, zmuszony jest do przyjecia 
najuciażliwszego układu, byle się od tego tak 
kosztownego ciężara uwolnił. Zadatek nie jest 
dostatccznym na zaspokojenie straty, jaką ci pa- 
nowie ponosić zmuszają ; każdy właściciel wołów 
wolalby je na pewny rachunek posyłać a nie awan- 
turować tak znaczny kapitał, jeżeli na zły czas 
trafi, to jest gdy wołów mnićj potrzebują. Tym 
sposobem uviknącby można napędzenia wołów 
nad potrzebę; — lecz pokąd kupno przez rze- - 
żników i handlarzy zrobione, jako handel obie- 
dwie strony zabezpieczający uważanóm nie bę- 
dzie, porad ten pożądany projekt skutku wziąć 
nic może. — Temu złemu inaczój zaradzić nia 
można, jak przez obopólną umowę o spory 
(które się wydarzają) zaraz przy umowie kupna. 
Najważniejszą rzeczą jest jakość bydła, tę po- 
winny strony robiąc umowę na 3 klasy podzielić: 

a) naśrednią czyli właściwie dobrą, gdy sztaka 
w przecięciu przy biciu próby 60 funtów łoju : 
na regie wyda; 


b) nalepsza, tojest bardzo dobrą, gdy wyżój 
60 do 70 funtów łoju próba wyda. 

c) na arcy dobra (ausgezeichnete Qualität), 
gdy sztuka wyżćj 75 funtów łoju przy próbie 
w przecięciu mieć będzie. 

Oznsczenie ilości łoju ile być powinno, dła 
obiedwóch stron za pićrwszą regulę słożyć ma. 
Sprzedający powinien znać swój towar, nim ilość 
łoju wyznaczy, a gdy łatwo trafić się może, iż 
kilka funtów chybnie, a zatóm i to do umowy 
należóćć musi, o ile ma być cetnar taniej za- 
płaconym , gly assckkurowana ilość łoju EZ pró- 
bie nie otrzyma się; zwykle pół rćńskiego na 
cetnarze rachowano od 5 funtów loju, lecz to 
od umowy stron zalcżóć musi. — To jest rze- 
cza oiewatpliwa , że złćj jakości wół DE wyda 
60 funtów łoju, wszakże na 50 funtów łoju po- 
dług regie potrzeba nie chudego wołu. Dawnićj 
pokad tak wielka ilość wołów nie zimowano i 
tyle maki nie dawano jak teraz, nazywano wołu 
60 funtów łoja wydającego gute Qualitdt, Je- 
Želi zaś nie miał tylko 55 funtów, Znizono o 
pół reńskiego cenę cetnarz; gdy zaś 50 tylko 
funtów loju było, tedy o 1 zr.; biżćj 50 funtów 
łoju wół dający, do złéj jakości, dla Wiódnia 
nieużytecznćj, należał. — Teraz gdy przez lepszą 
karm zwykle wyżój G0 funtów, najczęścićj zaś 
wyzćj 70, 80 a nawet 90 i kilka funtów łoju 
w przecięciu wydają i wołów większy jest dostatek 
jak potrzeba — wymagają rzeźnicy wiecćj niż 
dawnićj. Gdy więc o gatunku wołów pewna za- 
sada nastapi , wymaga bezpieczeństwo, ażeby 
po rozdzielenia i wyciągnieniem losów przed 
biciem, kupujacy podług oszacowania urzędowe- 
go na nogach, calkowita summę wypłacił , ma- 
jąc woły w ręku. Zadatok dany przy obrachun- 
ku poskończonćj próbie kupujący odhierze ; dla 
tego zadatek u bankiera w Wićdniu złożony być 
maa jako kaucyja. Jeżeli rzeźnicy lub handlarze 
takie układy zawrzóć chca, to przez mies/ka- 
jacego w Wićdniu pana Petułę one zrobić moga; 

owinpi cznaczyć ilość tygodniowćj potrzeby, 
którą obywatele i spekulanci galicyjscy regular- 
nie w kwietniu i maju dostarczą, co tém więk- 
szy może im zysk przynieść, gdy w tym roku 
o połowę mnićj wołów po stajniach zimuje się 
w Galicyi , niż roku zeszlego; potrzeba zaś Czech, 
która tój wiosny galicyjskiemi wołami zaspoko- 
jona być musi, robi nadzieję zyskowaych sprze- 
daży w Ołomuńcu, gdyż ta zwykle od większej 
potrzeby załeży.« 


Wiedeń d. 16. lutego 1838. W ostatniém na- 
szóm doniesieniu wN. 18 umieszczonóm , przez 
prędkość pióra ten wyraz wsunięty »a nawetć 
daje nam powód, dla usunięcia nieporozumień, 
jakoby kompanija rzeźników z kompanija pana 
Steinbacha jedoość stanowiła, do podania obja- 
śnienia, iż obiedwie kompanije z osobna na swój 
rachunek do kupna stają. 

Pomimo nieporozumień między handlarzami 
istniejacych , cena mięsa w handlu hurtowym 
nie idzie w góre, a to li dla tego, iż z Wyższej 
i Srednićj Austryi co tygodnia wołów nad ocze- 
kiwania na targ przybywa. I dła tegoto cena 
tamtego-tygodpiowa od ceinara 37 zr. 30 kr. 
do 40 zr. w. w. tylko z wielką utrzymała się 
trudnością. — Rusza się zapas wołów stajennych 
juž gotowych z Węgier, tudzież jakeśmy pad- 
mienili, z Wyższćj i Niższćj Austryi, przeto nić 
ma widoku lepszćj ceny na ten miesiąc. Z tćjto 
przyczyny ofiarowano panu Russynowi po 39 zr. 
w. w. za cetnar z obowiązkiem odstawy ns 
przyszły tydzień, lecz ten takowćj nie przyjął. 
Dziś ze Szlązka przybyłym z wołmi już téj 
ceny dać nie moga. 


Fabrykacyja cukru z buraków we Francyi. 


Dziennik Temps udziela ciekawćj statystyki 
o stanie fabrykacyi cukru z buraków we Fran- 
cyi.  Rozszćrzenie tćj gałęzi przemysłu czyni 
ciagle znaczne postępy. W roku 1835 wyrobio- 
no w ogóle 30,849,360 kilogramów cukru z bu- 
raków, w roku 1336 szacowano produkcyję ogó- 
łową już na 48,968,805 kilogramów. W pojedyń- 
czych departamentach okazuje się postęp jeszcze 
większy; i tak w departamencie Mozy w prze- 
ciągu jednego roku z 27,200 kilogramów powie- 
kszył się wyrób na 390,000, w departamencie 
Sekwany i Oazy z 87,500 na 898,300, w depar- 
tamencie Vaucluzy z 25,000 ua 4,061,500 kilo- 
gramów. 


Sprostowanie. 
W przeszłym (22,) numerze Gazety naszćj, na stron. 
J31, w artykule targowym ze Lwowa z d. 1% 
b. m. sprostować należy: że chleba przywie zio- 


no nie 21,103 cet, 78 funt. ale 2,103 cet 78 
funtów. 
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TEATR POLSKI. 

Jutro: Marnotrawca, czarodziejski melodramat ze śpićw* 
kami w 5 aktach. 
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Do dzisiejszćj Gazety dołączone jest uwiadomienie księgarni Millikowskiego, 
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